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l i l J R J E R  W A R SZ A W SK IE
Wtorek.

W  dniu 22  b. m. to jest w nadchodzącą Niedzielę, od­
będzie się uroczystość P ośw ięcenia  K ościoła  Pow ąz­
kow skiego ,, i takowa rozpocznie się o godz: l i t e j  z ra­
na. Uroczystość ta poprzedzoną będzie Nieszporami  
w Sobotę, o godzinie 4tej po południu.

Rozkazem dziennym C e s a r s k i m ,  Rotmistrz Polu- 
je .ktow 2gi, z Pułku Lejb-Gwardji Kirasjerów J. C. W .  
W i e l k i e g o  X i k c i a  CESARZEW 1CZA N a s t ę p c y  T r o n u , 
b. Adjutant Jenerała-Lejtnaota W ikińskiegn, przezna­
czony został na Adjutanta, Jenerała-Lejtnanta R eada, 
zostającego przy Sztabie G łów nym  armji czynnej.

N a j j a ś n i e j s z y  PAN, udzielić raczył pensje emerytal­
ne, oraz dodatki do takowych pensji,  rocznie. Otrzy­
mali : PP. Lud: Teodor D em bow ski, b. p. o. Sekretarza  
Referenta Kancelarji RadyAdmini: ,  do pensji rs. 2 7 0 ,  
dodatek rs. 180. Dorota F reyberg, Wdowa po Radcy 
D w oru , Kassjerze w Kancelarji N a m i e s t n i k a  Królestwa  
Polskiego, do pensji rs. 8 7 k . 5 0 ,  dodatek r s .5 2  k. 50.  
Franciszka z Kozarskich M aleszew ska, W dowa po Im  
A rchiw iście  Sądu Apel: Król:, i ich synow ie , rs. 32 8  
k. 12. Mik:-Adam W ojciechowski, Zastępca Radcy Pro- 
kuratorji w Królestwie P olsk iem , rs. 5 40 .  Wiktorja  
zM in strów  Obuchowska, W dow a po b. Podpisarzu S ą ­
du Pok: Okr: Dąbrows:, i ich synowie, rs. 60 . K lem en­
tyna z Cabertów, Igo  ślubu W olska, 2go  Charkowska, 
W dowa po Pisarzu Tryb: Cyw: Gub: Augustows:,  i ich 
synow ie, rs. 131 k. 25 .  Wiktorja z Schmidtów Pod/ew- 
ska , W dowa po Kassjerze, Archiwiście  Try: Cyw: Gub: 
Lubels:, i ich synowie, rs. 3 50 .  Stan: Chądzyński, Rad­
ca D w oru, Sędzia Sądu Apellacyjnego Królestwa, ru­
bli sr. 1,350. (D. c. n.)

Rada Administracyjna zatwierdziła zapisy: Rs. 600,  
jako fundusz w ieczysty dla Kościoła w Ż a g a ń sk a , przez 
niegdy X . Jana K alatow icza;  dla K ościoła  X X .  B ern ar­
dyn ów  w Warszawie procentu od rs. 600 ,  i dla K ośc io ­
ła parafjalnego w Postoliskach  procentu od rs. 90 0 ,  
przez niegdy Helenę z Gnatowskich S eifert;  tudzież da­
rowiznę sum m y rs. 180, wraz z procentami zaległemi i 
hieżącemi, przez Xiędza Benona P aw likow skiego , dla 
X X .  F ranciszkan ów  w Radziejowie, uczynione.

Pocztarnt W arszaw sk i. Skutkiem zaszłej zmiany  
biegu p o o ą g o w  po drodze żelaznej W arszaw sko- Wie­
d eń sk ie j,  od d. / i s  b. m. tak, iż te pociągi, fctóremi w y ­
sy łaną  jest korrespondencja listowa, a które dotąd od­
chodziły: 1) do Częstochowy  o godz: 12ej w południe,  
2) do Łow icza  o godz. o  po południu; nadał poczyna­
jąc od dnia jak wyżej odchodzić będą z W arszaw y: a) 
do Częstochow y  o godz: le j  po południu, b)  do Łow i­
cza  o godz: 4  po południu, 1 ocztamt W a rsza w sk i  p o ­
daje do powszechnej w iadomości, iż korrespondencja na 
p ociąg:  a )  do Częstochowy  i dalej za granicę, przyjm o­

waną będzie najpóźniej do godz: 1 F /z  przed południem, 
b) Aa Ł ow icza  i dalej aż do Poznania, najpóźniej do 
godziny 2 1/*  po południu. Nadchodzić zaś będą do W ar­
sza w y ,  po tejże drodze poczty: z traktów, K alisko-Slu- 
pecko-P oznań skiego , i Toruńskiego, oraz Kalisko-Fa- 
bryczn ego  o godz: 101/* rano; B erliń ska  przez Często­
chowę  o godz: 772 w ieczorem.—  P om ocnik  Naczelni­
ka D ylczyń sk i. Sekretarz B erndt.

Biuro W arszaw sk iego  O ber-P olicm ajstra  ponow iło  
zastrzeżenie, co do muzyk po szynkach, bez otrzymania  
na to, stosownie do urządzeń miejscowych, pozwolenia  
od Władzy policyjnej.

JW . Jenerał-Lejtnant, Senator, K u rn atow ski, p o ­
w róc ił  do W arszaw y  z Berlina; a JW . Radca Tajny  
Austr: Hr: Z ichy, wyjechał do Grodna.

P am iętn ika Religijno-M oralnego  zeszyt za miesiąc  
Sierpień r .b .  czyli drugi tomu X IX ,  wyszedł z druku, i 
zawiera: O potrzebie opowiadania S ł o w a  B o ż e g o ; M o­
wę Sgo  J a n a  Chryzostom a  na uroczystość A posto łó w  
P i o t r a  i P a w ł a ; Krzysztof Hilary Szem bek, szkic bio­
graficzny; Drugie prymicje Kapłańskie JW . X .  F r a n ­
ciszka P aw łow sk iego , Biskupa Płockiego; X .  Piotr  
M ichałow ski, życiorys; Bibljografję Duchowną; R oz­
porządzenia Rządowe, i Rozmaitości.

W dniu 15 b. m., umarł we wsi własnej Siekluki, P o ­
wiecie i Gubernji Płockiej, Frari:-Xawery Sieklucki, 
w 33  roku życia sw ego , pozostawiając w  g łębokim  żalu' 
małżonkę Zofją z W ołow skich ,  braci Xiędza A u gu sta  
i H ippolita, tudzież dwie siostry Józefę Lasocką  i A n to ­
ninę O lszew ską. Pochowanie zwłok d. 19 b. m. nastą­
pi. Pokój jego duszy!!— J . B .

Jan B oguchw ał Baum, Obywatel, po krótkiej ch o­
robie, w wieku lat 69 , przeniósł się do wieczności. P o ­
została Żona z Synem i Córkami, zapraszają Krewnych, 
Przyjaciół i Znajomych, na exportację zw łok, jutro o  
godz; 4tej po południu, z Hotelu Lipskiego N°6Ó3 przy  
ulicy Bielańskiej, na smętarz Ewangelicki.

Astronom  Wiktor M aucais, Członek Instytutu (Aka- 
demji) fran cu zk iej, ujrzał w d. 9  b. m. w Obserwato-  
rjum paryzk iem , nową kom etę  w konstellacji W oźnicy, 
na wschód gwiazdy D elta , tejże konstellacji. N ow ą tę 
kometę można widzieć z łatwością za p om ocą  dobrej 
Jur|ety;.jest ona bez ogona.

. Staroz: Majer Lipskier, po uzyskaniu konsensu i za­
pisaniu się do Zgromadzenia Kupców, prowadzić bę­
dzie pod w łasną firmą w mieście W yszogrodzie , handel  
kupiecki trunkami zagranicznemi.

Młodzi nasi agronom ow ie z In sty tu tu  G ospodarstw a  
w iejsk iego  w M arymoncie, w czasie swojej tegorocznej  
podróży po kraju, od d. Igo Lipca do I5go z. m. odby­
wanej, zauważali, iż znana zaraza na bydło w ięgosu sz, I
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panow ała  najbardziej w okolicach nizkich, błotnistych, 
oraz w tych wszystkich położeniach wyższych, gdzie 
brakło  czystej i zdrowej wody do pojenia bydła. Nie 
pierwsze to spostrzeżenie, ani też przysługa, jakie ta 
młodzież, już to w swoich wycieczkach, już w czasie 
praktyki, nie przestaje czynić dla gospodarstwa.

(Art.  nad.) Wyczytawszy w K urjerze  Nro 235, o 
kończącej się restauracji Kościoła w Powązkach, po­
spieszam z złożeniem na tenże cel, rubli sr. 2; żałuję 
tylko, że tak m ałą  ofiarą przyłożyć,się mogę do ko ­
sztów wykończenia tej Świątyni PAŃSKIEJ. A. A '.—  
Za pośrednictwem A. B., nadesłane ko: 30 na papierosy, 
złożono w tejże R edakcji, na reparację powyższego K o­
ścioła.

Jak  nie mają się wzbogacać w rozliczne zasoby, tu ­
tejsze Magazyny i Składy, kiedy oględni na wszystko 
nasi PP.Przedsiębiercy ,  korzystają z każdej okoliczno­
ści pomnożenia takowych. W liczbie bowiem innych, 
wyruszył także w tych czasach do Berlina, Lipska, Pa­
ryża  i Londynu, P . Karol M ass, a to dla przejrzenia 
wszelkich nowości i sprowadzenia ich do Zakładu swego 
przy rogu  ulic Senatorskiej i D aniłowiczowskiej, tak 
obfitego zawsze we wszystkie celujące pod względem 
gustu i elegancji, wyroby.

Kiedy już u nas taić wzrosła fabrykacja  cukru  i ga- 
łęź la przemysłowa tak się rozszerzyła, nie obojętną 
rzeczą będzie wiedzieć o tern, że według doświadczeń 
gospodarzy niemieckich, buraki, wyprowadzone poprze­
dnio na grzędach, inspektowym sposobem, a potem flan­
cami na zagony przesadzane, lepsze są  i korzystniejsze 
od buraków, pochodzących prosto na roli z nasienia. 
W prawdzie te ostatnie są zazwyczaj większe i dochodzą 
czasem 12 do 14 funtów, ale za to miazga flancowanych 
jest  daleko ściślejszą od sianych i więcej w sobiezawie- 
ra  soku. Nadto przy zachowaniu na zimę, b urak i sia­
ne podlegają gniciu, wtedy gdy sadzone, wolne są zupeł­
nie od tego.

O ile sobie przypomnieć możemy, kiedy jeszcze solo 
e x tra k ta , amba i terna, a częstokroć nawet kw interna, 
w czasach istnienia lo terjiliczbow ej, grały  niepoślednią 
tu rolę; kiedy wreszcie za przyśnieniem się siekierki, 
obstawiano na exlrakt siódemkę  jakby pijawkami, w ów- 
czas tedy, zdarzało się i n ie raz, że jakiś wyrafinowany 
marzyciel, ubił za pomocą sennika, terno, ale nigdy w ta­
kim razie nie zapom niał odebrać wygranej. Tym czasem, 
przypadek taki zdarzył się w Podgórzu, gdzie na loterji 
Lwowskiej, w ciągnieniu 3go z. m. wygrano terno  na 
N ra :  4, 10 ,11 ,  a z n im  i 240 złr. ,  czyli rsr.  144. Dotąd 
jednak nie znalazł się właściciel, co tem bardziej zadzi­
wia wszystkich, iż stawiający owe numera, nie wyglą­
dał wcale na takiego człowieka, dla któregoby kwota 
powyższa, obojętną być mogła.

(Art: nad:). Ponieważ często znajduję w Kurjerku  
artyknły, w których in teresowane osoby oddają sp ra ­
wiedliwość P P . Majstrom różnego zawodu, miło też i

mnie wspomnieć o P anu  Jakóbie Figarskim , u trzym u­
jącym pracownię krawiecką pod N° 38  przy ulicy Stare- 
Miasto. Nie myślę ja tu rozwodzić się w długich perjo- 
dach,nad doskonałą jego robotą, i rzeczywistą p u n k tu ­
alnością, powiem tylko po prostu, bez ogródki, że kto 
chce mieć pięknie i trwale wykończoną garderobę, 
mieć za n ią  rachunek przystępny i sumienny, kto przy- 
tem lubi, aby mu ją  na czas oznaczony dostawiono, 
niech się uda do P. F igarskiego .—  Zenon K., z R a ­
domia.

Onegdaj, dwóch lokajów, to jest Jan  Ł u ka sia k  lat 
24, i Nikifor Kokarew  lat 28, odebrali sobie życie przez 
powieszenie się.

W  końcu tego tygodnia to jest w Piątek jako w wilję 
Śgo M a t e c s z a ,  rozpoczyna się ja rm ark  w Łowiczu. C- 
przedzając jak zwykle zjazd licznych osób, niektórzy 
z tutejszych przedsiębierców, a między niemi i P. F ran :  
Boczkowski, znany tu z swych doskonałych obiadów, 
udał się tamże, dla dogodzenia tym wszystkim, którzy 
lubią smaczno zjeść, i nie drogo zapłacić.

W czoraj w Teatrze Rozmaito: przywołani:  po Kom: 
Mąż wdowy, Pani Komorowska, Panna Moroz, P P .  Ja ­
s iń s k i  i Komorowski po 2 kroć: po Kom: Siostra  
Kasperka, Panna Morys i P. Majewski; po Kroto: Kto 
wie na co się  przyda , Panna Morys, oraz P P .  S zym a ­
now ski i P anczykow ski.— Od dnia dzisiejszego W ido­
wiska w obu Teatrach zaczynać się będą o godz: 7ej.

Artyści Dramatyczni pod dyrekcją P. M arżantowicz 
bawiący obecnie Publiczność w mieście Z gierzu , po- 
s tanow ilidn iaS  Września r .  b. dać reprezentacją na ko ­
rzyść Szpitala ubogich tamtejszego miasta, z której po- 
opłaceniu kosztów, pozostała kwota rs .  34 kop. 64, na 
cel właściwy oddaną została. Prezydent m. Zgierza  
ma sobie za obowiązek złożyć w imieniu ubogich cho­
rych, niniejszem publiczne tymże Artystom podzięko­
wanie.

W d. 2 b. m . we wsi Żulin  w pow: Krasnostawskim, 
6cio-letnia dziewczynka Anna Bobruś, piastując brata  
swego rok mającego, nad brzegiem stawu, wpadła 
z tymże do wody i oboje tonąć zaczęli; co dostrzegłszy 
siostra ich przyrodnia Marjanna, 9 lat mająca, k tóra  
w pobliżu stała , pobiegła im na pomoc, lecz i ona temu 
nieszczęściu uległa. Na krzyk tonących dzieci, przybył 
Andrzej Torosiuk, parobek wiejski, lat 16 liczący, który 
małego chłopca w raz z starszą jego s iostrą M arjanną, 
z wody wydostał,  i tych przy życiu utrzymano: młodsza 
zaś siostra Anna  później przez nadbiegłych ludzi wydoby­
tą została, lecz do życia przywróconą już być nie mogła. 
__Tegożdnia, we w s iZabiełowie  pow: Piotrkows:, 6cio- 
letnia dziewczynka, s ierota na wychowaniu u kolonisty 
będąca, pasąc bydło na polu pod lasem, przez wilka 
porwaną została. Zarządzona obława już tylko szczątki 
ciała i pokrwawioną odzież znalazła.

Piszą nam z Londynu, na d. 9 b. m. że część zbiorów 
w A nglji została już zwiezioną do stodół; w ym łot o-
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kazał się w wielu miejscach skąpy, w innych waga 
zboża szczupła. Ceny zboża  bez zmiany; trzym ają  się 
przy nich kupcy. Kartofle coraz więcej chorują.

A m e r y k a . —  Z  Kuby donoszą, że w C ardenas  w ze­
szłym miesiącu, spodziewano się co dzień wylądowania 
Lopeza  z nową wyprawą w Stanach  Zjednoczonych  u- 
formowaną; w istocie nie wiedzą gdzie się podział ten 
awanturnik. H iszpanie  jednak są przygotowani na je ­
go przyjęcie. —  Profesora  W e b ster , który zamordo­
wał i spalił swego kolegę, powieszono w Bostonie 30 
Lipca.—  W K anadzie  pożar zniszczył miasto M ontreal; 
szkody wynoszą 3 miljony fr.

A n g l j a . —  Z Liverpool budować będą podmorski te­
legraf  do Birhenhead; zadanie budowy podmorskich 
telegrafów elektrycznych, zajmuje wielce dzienniki spe­
cjalne, mechanice poświęcone; w A n glji, obiecują one 
niesłychane rozwinięcie temu środkowi korrespondo- 
wania, i dowodzą, że wówczas pojęcie przestrzeni i 
czasu, zniknie na naszej planecie!! —  Niejaki Pan B u t­
te, kupił  obszerny grun t koło H yde Parku; tam wybu­
duje hypodrom, i przez cały czas wystawy w 1851 r., 
dawać tam będzie, z niewidzianym dotąd przepychem, 
widowiska cyrkowe: jak turnieje średnio-wiekowe, ka­
ruzele, z jak najwierniejszem naśladowaniem zbroi,  u- 
b iorów  i t. p. —  Marynarze a n g ielscy  w swych sp ra ­
wozdaniach o flocie francuzkiej w Cherbourgu, oddają 
tejże największe pochwały., i dowodzą, że ta flotta, zwła* 
szcza pod względem doskonałości artylerji,  wyższą jest 
od a n g ie lsk ie j, a rów ną jej pod każdym innym wzglę­
dem .—  Sir Martin Archer-Shee, Prezes Akademji K ró ­
lewskiej malarstwa, i znakomity malarz, um arł  19go 
z. m. w B rig h to n .—  Na dniu 10 z. m. o godzinie lOej 
wieczór, widziano w T ipperary  (w Ir la n d ji) , w spania­
ły meteor. Była to kula ognista, najprzód czerwonego, 
a następnie błękitnego koloru, wielkości xiężyca w peł­
ni, i wlekąca za sobą 3 świetne ogony. Światło tego me­
teoru było tak mocne, że okoliczne przedmioty cień 
rzucały.

A d s t r j a . W iedeń 12go W rze śn ia .—  Feldm:-Poru: 
Giulay, został mianowany pomocnikiem Feldm: H r:  
R a d eck ieg o .—  Zaczynają wątpić, by monopol tylu- 
niowy w W ęgrzech  zaprowadzono; to bowiem połączo­
ne jest z wielu t rudnościam i.—  Mający tu wyjść ka ­
lendarz w ę g ie rsk i na rok 1851, został zakazany .—  
Konferencje przygotowawcze do wyborów miejskich, 
coraz są częstsze i żywsze; kandydaci dzielą się na libe­
ralnych i konserwatystów; do pierwszych należą b. Mi­
n is trow ie : Baron P illersdorf, H ornbostel i Neumann. 
—  Z Czech donoszą, że tameczne fabryki m ają  tyle do 
roboty, iż wystarczyć nie mogą. —  Zwrócono na to 
uwagę, że w W ęgrzech  mnóstwo ludzi s ła ie ia ń sk ieg o  
lub  niem ieckiego  pochodzenia, za M adziarów  podało 
się, przezco liczba M adziarów  o kilka miljonów wię­
cej wynosi jak sądzono .—  Xżę B ordeau x  przejeżdżał 
tędy do F r o h s d o r f gdzie znowu z jego polecenia odbę­

dzie się Nabożeństwo żałobne, za duszę ś. p. Króla Lu­
dw ika  F ilip a .— W Czechach, a mianowicie w Tóplitz, 
m nóstwo bawi teraz dyplomatów różnych k ra jó w .—  
G łoszą ,  że l i r :  Goluchowski, Gubernator Jen: Galicji., 
poróżnił  się z gabinetem, ponieważ wypracowany przez 
Ministrów statut dla tej prowincji, uważa za niezgo­
dny 7. jej dobrem; w skutek tego wieść krąży, że kto in­
ny zajmie jego urząd; kandydatami są : PP. Ł a za ń sk y , 
E m m inger, Bach, E thel. —  Cesarz bawi w L obosilz;  
m anewra wojsk już rozpoczęły się; K ról S a sk i  jest 
spodziewany w głównej kwaterze Cesarza.

F r a n c j a . P a ryż l i g o  W rześnia. —  Prezydent ju tro  
wraca do P a ryża , zdaje się, że wszystko odbędzie się 
spokojnie ,  i że żadne manifestacje hałaśliwe miejsca 
mieć nie będą. P. Lud: Napoleon, z S t. Lo udał się do 
Avranches; przyjęcie wszędzie jednakowe. Dzienniki 
opisują jeszcze szczegółowo manewra floty w Cherbour­
gu , k tóre wypadły nader zadowalająco; eskadra je ­
dnak nie robiła ewolucji nape łnem  morzu, ograniczyła 
się w d. 8 na wewnętrznych manewrach jak to: wielki 
alarm do bitwy, i spuszczenie czółen i bark zbrojnych 
do wylądowania.—  Stowarzyszenie lO go G rudnia  zbie­
ra  ciągle podpisy na wielki bankiet dla Prezydenta; wszy­
scy b. wojskowi z czasów cesarstwa już zapisali się, 
zebrano w ten sposób sum m ę 35,000 fr.—  Po  powrocie 
Prezydenta mają nastąpić wielkie manewra i rewje gar­
nizonu paryzk ieg o ;  Prezydent nie będzie już  ukazywał 
się w m undurze Jenerała  gwardji naro:, ale w m undu­
rze Jenerała-porucznika armji czynnej. Zapewniają też 
że bankiety podoficerów i żołnierzy znowu będą mia­
ły miejsce, i to z w iększą okazałością jak d a w n ie j .__
Król Ludw ik Filip zostawił Xciu Nemours m anuskryp t 
zn a d p ise m :  »Rady dla mojej rodziny.” —  Prezydent 
jest siódmym naczelnikiem rządu F rancji, który zwie­
dza Cherbourg; pierwszym był Śty L u d w i k  w  1256, 
dalej F ranciszek  I w 1532, L udw ik X V !  w 1786, Na­
poleon  z M arją L udw iką  1811, M ar j a  Ludw ika  jako 
rejentka Cesarstwa 1813, Ludw ik Filip  z swą rodziną 
1833.— Dzienniki ciągle zajmują się kwestją przejrze­
nia ustawy, która coraz bardziej się wikła; bonaparty- 
stowskie wyraźnie mówią, że jedynym środkiem ocale­
nia F ran cji jest  przejście podobne jak w 1804, a zatem 
od Rzplitej do C esars tw a .—  Pan Fonchard, P rofesor  
śpiewu w konserwatorjum  paryzkiem ., o trzym ał od 
Króla H olenderskiego, order w ieńca dębowego.

H i s z p a n j a . —  Po wyborach spokojność tu  zupełna i  
cisza; kraj po tylu wstrząśnieniach zajmuje się mniej 
polityką a głównie materjalnemi ulepszeniami, na któ­
rych od lat dwóch, kompan ja  wiele zyskała .—  W edług 
wiadomości z prowincji, opozycja w izbie ledwo kilku 
członków liczyć będzie.

N i e m c y . —  W  D a rm sta d t w W. Nięztwie Heskiem  
izby wkrótce ukonstytują  s i ę .—  Z Hamburga  piszą 
pod d. 12 b. m .:  G łówna kwatera armji S zlesw ig  hol-
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tfz/y«ó7ni?/przeniesioną została do D u ven sted t. Od go ­
dziny 272 bitwa wre na całej linji.

P rdsy. —  Jeszcze w tym roku ukończone będzie  
gzosse z Gniezna A oTrzem eszna, przez co z wyjątkiem  
m ałej  odległości , Poznań, zostanie połączony drogą bi­
lą  z Toruniem. T ym  sposobem otworzą się stosunki  
z  P ru sa m i zachodniemi, nader ważne dla W .X .  P o ­
zn ań sk iego .

W ł o c h y . —  Z R zym u  donoszą,że miejsce Kardynała 
A n tonelli zajmie Kardynał L am bru sch in i, który przy­
chylnym jest Piem ontow i i ogłoszeniu statutu w P a ń ­
s tw ie  R ościelnem .—  Ostanie układów w R zym ie  z Pa­
nem P in elli nic z pewnością niewiadomo; wieści krążą 
najsprzeczniejsze; według niektórych, układy te zupełnie 
zostały zerwane.—  W  Neapolu  ciągłe aresztowania.

R o z m a i t o ś c i . —  Na oświetlanie gazem Londynu, po­
trzeba rotznie 7,200*000 cent: węgla kamiennego.—  
Ubogi górnik angielski, nazwiskiem Walton, odziedzi­
czył w tych dniach po zmarłym P. Bell, majątek, war­
tości 4 ,000,000 zł:. Nowy dziedzic jest poczciwym czło­
wiekiem, a przytem ojcem licznej rodziny. (Oby mu 
KOG dalej szczęścił!).—  Wiadomo, do jakiego stopnia 
wymysły w doniesieniach posunięte są we F ran cji  i 
w A n glji. W tych dniach jakiś fabrykant L ondyński, 
oblepił psa w doniesienia o swoich wyrobach, i wypu­
ścił  go na ulicę miasta, ku wielkiej zabawie publiki.

PRZYJECHALI do WARSZAWY.
A w erkin K atarzyna Żona Pułko: z W odzisław ia nr 634; Broniec 

F ranciszka Oby: z W łocław ka nr 1281; Czosnowski Tadc: Ob: z P ło­
cka n r 332; H ubeK ar: Podpis: Sadu Apel: z Ems nr 1023; Hoffman 
T y tu s  O b:zLublina n r5 9 4 ; Kłossowski Józ: P atron  T ry : z Radomia; 
Loth Grzeg: Kup: z P a ry ża ; Leśniewski Jan Sędz: Apel: z W ro c ła ­
w ia  n r 495; M archwiński Bonaw: Urzęd: z P ary ża  nr 614; Mochna- 
cka Mnrja Oby: z L w ow a n r4 6 0 ; P a ry so t Alex: Patron T ryb : z Brze­
ścia Lit: nr 557; Smoczyński Bonif. Kup: z D rezna nr 445; W inkler 
K ar: Jubiler z Hamburga n r 489; ZeItJóz:K up: z Drezna nr 497.

/ /  yjechali: B azdrow  Scrgjusz Jub iler do Lipska; Ciecierski Stef: 
Ob: do Ciechanowca; Hr. Demblin Urzęd: A ustr: do Grodna; K rasi­
cki Jul: Hr. do Gub: Kijowskiej; L andau G ustaw  Kup: do Hamburga; 
H r. Oppermann Pułko: do Kowna; Tom aszew icz Stan: Urzęd: do K ra­
kow a; W yczeckowska M arja W dowa po Sonato: do Babska.

O O A J E ł ś l K Y l A .
■ X O S I A N I U  do gruzu, potrzebne są  p rzy  ulicy Miodo­

w ej pod N r 491.
Kloby ży czy ł jechać z W arsz aw y  przez Lublin do Gub: Cher- 

sonskiej w Bobryniecki Pow iat, do Słobody Nowgorodka, albo 
Odessy, raczy  zgłosić się do Hotelu Nadwiślańskiego przy  ulicy 
Bednarskiej pod N r 1 , do Prow izora K arola Bruns, o godz: 8ej 
rano , albo też do Cukiernika.

Zdalny MAItHIEll, opatrzony w  dobre św iadectw a, k tó ­
r y  oprocz żyw ności, dostanie złp. 100 kw artaln ie pensji, niech 
s ię  Zgłosi p rzy  ulicy Trębackiej pod Num er 642, do w łaściciela 
domu.

P rz y  ulicy Senatorskiej w  pałacu Prym asowskim  
są  do sprzedania dw a W IER ZC H O W CE, pięknej 
rassy , młode i dobrze w yjeżdżone, jeden Koń gnia- 
dy, a drugi kasztanow aty . Ktoby chciał takowe 

nabyć, zgłosi się w  tym że pałacu, do Stajni Hr. Riidigera.

W D rukarni K urjcra W arsz :.—  W eluo drukow ać. W a r s z a w a  dnia 5

W  dniu 14 b. m. zgubiono Rsr: 106 k .87*/,, biletami Bankow e- 
mi jeduo-rublow cm i sz tuk  106, m onetą kopiejek 85 . Sumienny 
Znalazca raczy  takow e oddać do D rukarni K urjera , za u a-ro d ą  
Rsr. 15.

Ktoby ży czy ł sobie odbyć w ygodną PODRÓŻ w racającym  z tą d  
za dni kilka Pojazdem , 4ma Końmi, do GDAŃSKA; niechaj się 
zgłosi do Kantoru Braci Partow icz w  Hotelu Drezdeńskim, gdzie 
o w arunkach tej podróży, wiadomość pow ziąść może.

T rz y  OGIEnV, z których dw a gniade, rosłe , 
zdatne do powozu, w raz  z zaprzęgiem ; trzeci zaś 
kasztanow aty  do w ierzchu, są  do sprzedania p rzy  
ulicy^ N ow y-S w iat, w  domu M arcinkanekN r 1258 a. 

W iadomość u Stróża lub Furm ana Jana.
Ktoby posiadał K APITAŁ od 60  do 70 ,000 , może

takow y zaraz  ulokować na ls z y  N r hipoteki Dóbr
Ziemskich położonych w  b. Gub: Kaliskiej. Bliższa 
wiadomość w Hotelu Niemieckim pod N r 3 9 , codzien­

nie do godziny 10 z rana.
Z upoważnienia D yrekcji Ubezpieczeń z d. 25 Sierpnia (6 W rze ­

śnia) r. b. N10 ‘^ " /so a , zaw iadam ia się interesow ane osoby, żc 
dnia 6 /18  W rześn ia  r. b. o godzinie 11 z ran a , sprzedane zostaną 
na Komorze W odnej w  W arszaw ie  pod N r 2 5 9 5 /6  p rzy  ul: Bu- 
gaj, przed podpisanym Delegowanym z tejże D yrekcji, w  drodze 
publicznej licytacji najw ięcej dającem u* za gotowiznę za raz  p ła­
cić się w inną: 3 beczek FARB Brauustcin, cetuarów  2 7 , funt: 
3 , wagi Berlińskiej; 2 beczek F arb  B raunroth, cetnarów  7, funt:
84; 1 beczka F arb y  Griiuzinober, centnarów  1, funtów 2 1 : I be­
czka F a rb y  niebieskiej (S. M atte), funtów 55; w  transporcie Ber- 
linką do M. W arszaw y  uszkodzonym .—  J. B arw ikow ski,  Inspek:.

1 U trzym ujący  Magazyn Mebli p rzy  rogu ulic M arszał- 
jk  kowskiej i Sto-K rzyzkiej pod N r 1401, zawiadamia JW W . 

i W W . Panów , ze znajduje się w tym że M agazynie zua- 
czny w ybór rożnych R f lE D Ł T , jak o  to : garniturów  p a ­

lisandrow ych i mahoniowych, w  najnowszych fasonach; Fotele, 
Kozely, Szezlągi, Konsole, S toły, Biórka damskie, T ualc ty , Łóżka,’ 
S erw an ty , S to ły  obiadowe, K rzesła w yplatane; oraz i inne Meble. 
“ “ 1 a 111 ze j e st do sprzedania G arn itu r MEBLI uzvw uuych.

'JEIaECi-AlVCKIE PO W O Z Y , wraz z k o ń ­
mi, stosownym  zaprzęgiem  i liberją , do w ynajęcia każdego czasu, 
w  pałacu Zam ojskich, naprzeciw  Banku, od ulicy Żabiej.

R ubelsr: I nagrody, kto odniesie pod N r 2249 p rzy  
ulicy Nalew ki, do mieszkania na dole na lewo, zagi­
nionego w  d. 5 b . ni., PSA, z gatunku w yżetków  an­
gielskich mieszanych, białego, na grzbiecie z odmianą 

kasztanow atą, takież jedno ucho, płaczącego na oczy, i przeszło 
la t 5 mającego.

Dnia Id  b. m. wieczorem, zginęło w S zw ajcarskie j 
Dolinie SZC ZEN IĘ, w yżlica, biała, u sz y ' kaszta- 

7 now ate, i dwie plam y takież na grzbiecie p rzv  0 -
gonic m ająca. Ktoby o takowej dał wiadomość" pod 

N r 276S p rzy  ulicy A lexandrja w korpusie na lewo, gdzie fab ry ­
ka N arzędzi Chirurgicznych, otrzym a przyzw oitą  nagrodę.

W  przcchodzie przez ulicę M arszałkow ską, Z iel­
ną, na G rzybów , zginęła SUCZKA z ra s s y w y ż e ł-  
ków  angielskich, rok jeden m ająca, łebek cienino- 
kasztauow aty , łapki białe , uszy długie, szczenna. 

Ł ask aw y  Znalazca raczy odprowadzić takow ą do domu P. H oscr 
pod N r 1386 p rzy  ulicy Nowogrodzkiej, a  otrzym a przyzw oitą  
nagrodę.

Dziś rano ciepła stopni 11. W czoraj w  południc 12.
P n  rrr>n0 w Ys°kość w ody na JVille  stóp 6 cali 6.
TEATR ROZMAITO:. Dziś, na żądanie N ow y T ea tr. N ie ­

szczęśliw y P rzy jaciel. (W  T eatrze  W ielkim W idowiska nie b r -  
dzic). Jutro, K w akier i Tancerka. F a brykan t zabawek.

(17) W rześnia 1850 r .—  S ta rszy  Cenzor, L . T. TrijipU,


